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PIELGRZYMOWANIE DO DOMU OJCA. Ks. Romuald Rak
Mówić dziś o Bogu Ojcu? Dla wielu jest 

to rzecz trudna. Przeciętny chrześcijanin 
wie, że istnieje Bóg, ale rzadko nazywa Go 
Ojcem, zna modlitwę "Ojcze nasz", zaczy­
nając ją  rozumieć dopiero od trzeciej lub 
czwartej prośby:"Chleba naszego powsze­
dniego daj nam dzisiaj". Chrześcijanin 
woli niekiedy mówić o Opatrzności Bożej, 
aniżeli o "Ojcu". "Opatrzność Boża" bar­
dziej przemawia niż "Ojciec". Jeszcze do 
nie dawna poświęcano kościoły Opatrzno­
ści Bożej, tak zresztą było od czasów śred­

niowiecznych. Sądzono bowiem, że Opatrzność Boża będzie czuwać nad daną społe­
cznością wiernych, nad parafią, a nawet nad całym narodem. Jeszcze niedawno 
słyszeliśmy Hitlera jak mówił o Yorsehung, a wielu Niemców i (nie- Niemców) są­
dziło, że jest to człowiek religijny. Chlubnym wyjątkiem poprawnego mówienia o 
Opatrzności Bożej była w średniowieczu św. Katarzyna ze Sieny (+1380), dziś Do­
ktor Kościoła. Jej traktat o Bożej Opatrzności usiłuje naprawić błędne wtedy mnie­
mania, że człowiek nic nie musi czynić, bo czuwa nad nim Boża Opatrzność. Trak­
tat św. Katarzyny dotyczy istnienia i działania całej Trójcy Przenajświętszej w od­
niesieniu do Kościoła i życia w Kościele. Działanie to wymaga - według Katarzyny - 
naszego uznania, podziwu, ale też naszego współdziałania z Bogiem w Trójcy Jedy­
nym, który nie tylko świat stworzył i nad nim czuwa, ale który stworzonego czło­
wieka odkupił przez swojego Syna. Teraz zaś wymaga włączenia się tego człowieka 
w zbawcze Dzieło dokonane przez Syna, Boga-Człowieka.

Mówiąc dziś o Bogu, jako o Ojcu, to rzecz trudna. Ks. prof. Wacław Schenk z 
Bytomia, profesor liturgiki na Katolickim Uniwersytecie Lubelskim, często np. 
protestował przeciw dawnemu zwyczajowi, istniejącemu od średniowiecza w Ko­
ściele, że przy poza-liturgicznym odmawianiu Modlitwy Pańskiej, kapłan odmawia 
pierwszą część Modlitwy Pańskiej, a wierni włączają się w nią dopiero od słów 
"Chleba naszego powszedniego, daj nam dzisiaj", co stwarza sytuację, jakoby pierw­
sza część dotyczyła tylko kapłana, a dopiero druga wiernych.

Mówienie o" Domu ojca" też nie jest rzeczą łatwą. Przeciętny chrześcijanin mówi 
tylko o "niebie", wnosząc oczy ku niebu lub podnosząc palec ku górze. Określenia 
"Dom" rzadko kto używa. Ostatnio nowa liturgia pogrzebowa, przy liturgicznym 
pożegnaniu zmarłego chrześcijanina, każe wiernym w imieniu zmarłego śpiewać:

c.d.n.



1 NIEDZIELA ZWYKŁA w R A - ŚWIĘTO CHRZTU PAŃSKIEGO
W szechm ogący, w ieczny Boże, po chrzcie w  Jordan ie uroczyście ogłosiłeś, że Chrystus 
na którego zstąp ił Duch Święty, je s t Twoim  um iłow anym  Synem, spraw, aby Twoje 
przybrane dzieci , odrodzone z wody i Ducha świętego, zawsze żyły w  Twojej m iłości.

SŁO W O  Boga żywego 
Czytanie I - Iz 42. 1 - 4. 6 - 7 
"Oto mój Sługa, którego podtrzymuję, 

Wybrany mój,wktórym 
mam upodobanie. Spra­
wiłem, że Duch mój na 
Nim spoczął; On przy­
niesie narodom prawo. 
Nie będzie wołał ni 
podnosił głosu, nie da 
słyszeć krzyku swego na 
dworze. Nie złamie 

trzciny nadłamanej, nie zagasi knota o 
nikłym płomyku 
Czytanie H - Dz 10, 34 - 38 
” Przekonuję się, że Bóg naprawdę nie 
ma względu na osoby. Ale w każdym 
narodzie miły jest Mu ten, kto się Go boi 
i postępuje sprawiedliwie.
Ewangelia - Mt 3, 13-17 
A gdy Jezus został ochrzczony, natych­

miast wyszedł z wody. 
A oto otworzyły Mu 
się niebiosa i ujrzał 
Ducha Bożego zstę­
pującego jak gołębicę 
i przychodzącego na 
Niego. A głos z nieba 
mówił: <Ten jest mój 

Syn umiłowany, w którym mam upodo­
bani e>.

OJCIEC JEZUSA CHRYSTUSA 
Jezus Chrystus przyszedł z Galilei nad Jor­
dan do Jana, żeby przyjąć od niego chrzest i 
tym gestem rozpocząć swoją publiczną dzia­
łalność. Gdy to się sta- lo ,"otworzyły Mu się 
niebiosa " i Bóg zaświadczył, że jest Jego Oj­
cem: "Ten jest mój Syn umiłowany, w którym 
mam upodobanie”. Jezus o Bogu mówi: 
"Ojciec mój”. Wszyscy, którzy> czytają Ewan­

gelię - mówi Jan Paweł II, muszą zauważyć, 
iż Jezus żyje i działa w jednym zasadniczym 
odniesieniu: do Ojca. Do Niego zwraca się 
często w pełnym synowskiej miłości słowie 
<Abba>. Kiedy uczniowie proszą, aby nau­
czył ich modlić się, uczy ich modlitwy Ojcze 
nasz. Po Zmartwychwstaniu, kiedy odchodzi 
z ziemi, jakby raz jeszcze nawiązuje do tej 
modlitwy, bo mówi: "Wstępuję do Ojca mego 
i Ojca waszego, Boga mego i Boga waszego" 
Tak więc Bóg, który objawił się ostatecznie 
światu przez Syna, objawił się w pełni taje­
mnicy swojego ojcostwa. I  tylko Syn mógł 
objawić tę  pełnię tajemnicy, bo tylko <Syn 
zna Ojca>.

Bóg objawił się jako Ojciec Jezusa Chrystu­
sa. W Jezusie objawił się także jako Ojciec 
nas wszystkich. Objawił, że Jezus jest Jego 
Synem umiłowanym. Jednak święty Piotr, 
przemawiający w domu Korneliusza, przeko­
nuje nas, że "  w każdym narodzie miły jest 
Bogu ten, kto się Go boi i postępuje sprawie­
dliwie". Zróbmy wszystko, abyśmy zasłużyli 
na miano umiłowanych dzieci Boga Ojca, 
który jest w niebie.

W sakramencie chrztu św. Bóg przyznał się 
także do nas, wezwał nas po imieniu, dał 
nam nasze "ja”; staliśmy się Jego dziećmi. 
Kiedy więc wyznajemy naszą wiarę w Boga 
Ojca, odpowiadamy na słowa, które wyrzekł 
podczas naszego chrztu;"Jesteś moim umiło­
wanym synem, moją umiłowaną córką"; i 
wyrażamy naszą wdzięczność za to, że zawsze 
mamy przy sobie wiernego i kochającego 
Ojca.

Błogosławieni umarli, którzy w Panu umierają
W dniu 5.01.1999 r odeszła do Pana

ś.p. Zofia Biały ż. Tadeusza
Rodzinie pogrążonej w żałobie, składamy wyra­
zy współczucia, a zmarłą naszą Siostrę poleca­
my Miłosiernemu Zbawicielowi.

Wiech odpoczywa w pokoju

W imieniu własnym i parafian ks. J. Fejdasz
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□ .Dziś tj 10. 01,99 po
południu o godz. 1500 na­
bożeństwo przy żłóbku, za­
praszam wszystkie dzieci.
□  Dziś rocznica śmierci 

Sł.Bożej Leonii Nastał. Modlimy się o jej 
beatyfikację . □  Wraz z dzisiejszą niedzielą 
kończymy w liturgii okres Bożego Narodze­
nia, chociaż kolędy przeplatane pieśniami 
okresowymi, śpiewamy tradycyjnie do 2 
lutego.D We środę Nowenna Nieustająca. 
Hołd Matce Bożej składają dzieci kl I. □  We 
czwartek o godz. 1900. spotkanie z Jezusem w 
słowie Bożym. Zapraszam tych, którzy po­
winni przychodzić, by się przygotować do tak 
wzniosłej posługi, jaką jest głoszenie Słowa 
Bożego w zgromadzeniu liturgicznym, oraz 
tych wszystkich, którzy już zrozumieli, że 
prawdziwa wiara rodzi potrzebę poznania 
Boga przez które dochodzi do coraz dosko­
nalszej przyjaźni z Bogiem □  W piątek na 
godz. 2O00 zapraszam młodzież uczestniczącą 
w kursie przedmałżeńskim □  W sobotę
16.01 dzień szczególnej modlitwy w intencji 
Ojca Świętego jana Pawła II □  Codziennie 
Msze św. o godz. 1700.

Chrzest Jezusa 
Chrystusa jest 
znakiem Jego 
oddania. Duch 
Boży zstępuje na 
Niego i potwier­
dza Go jako Słu­
gę jako Baran­

ka, który gładzi grzechy świata.
« « A

W obchodzeniu dnia imienin tkwi głęboki 
sens. Swój dzień urodzin ma każdy wróbelek 
pod niebem. W dniu chrztu Bóg naznacza 
nas imieniem i na końcu naszego życia zawo­
ła nas po imieniu, abyśmy nie pogrążali się w 
bezimienności
Za łaskę dziecięctwa Bożego w rocznicę 

chrztu świętego dziękują 
Bogu: 11.01 Maciej
Długosz; 14.01 Alfreda 
Wierdak. 15.01 Karol 
Baniak, Witold Kozubal;
16.01 Emilia Malinowska
17.01 Sławomir Godek

Za powołanie do świętości na drodze 
życia małżeńskiego, w
rocznicę ślubu, dziękują 
Bogu: 14.01 Kazimiera i 
Stanisław Lipka; 17.01 
Danuta i Zbigniew 
Piotrowski.

Pamiętajmy w modlitwach o naszych 
zmarłych, których rocznica

t
 śmierci przypada w tym 

tygodniu 11.01 Ignacy 
Piotrowski: 15.01 + Włady­
sław Wyszkowski; 16.01 
Władysław Wojtowicz;

17.01 Maria Kochańska.

W kościele sprzątały: Maria Pietruszka 
Irena Solińska i Barbara Leń ; Bóg 
zapłać l

(Droga
Począwszy od dzisiejszego numeru, w ma­
łych kawałkach gazetki, będę umieszczał 
krótkie rozważania, pod tytułem Droga. f'Są 
to zwierzenia szeptane poufnie do ucha, 
zwierzenia przyjaciela, brata, ojca... aż zbu­
dzi się jakaś myśl, która cię uderzy. A 
wówczas poprawi się twoje życie i wstąpisz 
na drogę modlitwy i miłości”. Tymi słowa­
mi autor zaczyna książkę, której celem jest 
pokazanie mężczyznom i kobietom, jak żyć 
dzień po dniu w łączności z Bogiem, ich 
Ojcem. W ciągu ostatnich sześćdziesięciu 
lat miliony ludzi, najróżniejszych ras, kultur 
i środowisk, znalazły w tych słowach błog. 
Escriva de Balaguer światło i siłę, które im 
pomogły rozpoznać Boga i odnaleźć sens 
życia

Msze św. :1 p. 11.01 -FAntonina, Jan i 
Kazimierz Kołacz. 2. wt 12.01 +Jakub, 
Katarzyna, i Franciszka Zborowscy 3 śr. 
13.01 + z r. Kozuba li i Helnarskich. 4. 
ezw. 14. 01 + z r. Firlejów, Gruszczyń­
skich i Jędrusików. 5 p. 15.01 + Włady­
sław Wyszkowski. 6. 16.01 -^Aleksander 
Ziemba 7. 17.01 + z r. Wierdaków i 
Kozuba li
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Mężczyzna szczyci swą siłą. 
lecz kiedy jego dziecko 

przychodzi na świat, wtedy odkrywa 
w ciągu zaledwie jednej nocy 

że siła nie wystarcza, 
że musi jeszcze nauczyć się delikatności 

Pam Brown

Żono moja,
Ateńczycy rządzą w Grecji, 

ja  rządzę w Atenach, 
mną ty rządzisz, a tobą - nasz syn 

Zatem z wielką ostrożnością 
pozwalaj mu używać władzy, 

która czyni tego małego głuptaska 
najbardziej wpływową osobą w Grecji 

Temistokles +  458 r przed Chr.

"Halo! Panie Boże!"
Przyjemnie jest modlić się.
To tak, jakby telefonować do przyjaciela. 
Lecz czy Bóg ma telefon?
Jedno jest pewne:
Bóg nie chciał być sam.
Dlatego stworzył ludzi,
aby podzielić się z nimi radością.
Chciał mieć przyjaciół, 
aby ich kochać 
i rozmawiać z nimi.

Oczywiście Bóg nie używa takiego 
telefonu, jak my. Ale ma telefon 
specjalny, który mu pozwala słuchać 
równocześnie wszystkich ludzi na ziemi. 
Bóg chce rozmawiać ze wszystkimi,aby 
powiedzieć każdemu człowiekowi, 
że jest gotów obdarować go 
swoją łaską i szczęściem.
Telefon Boga jest zawsze czynny.

Wspięła się na kolana i zwinęła w kłębek 
na moim lewym ramieniu.
Nie mogłem nim poruszyć 

ale kołysałem Aschtin 
całując czubek jej główki.

I bez wątpienia była to 
jedna z najsłodszych chwil 

w mym życiu.
Dennis Byrd

Żaden mężczyzna nie potrafi pojąć, 
czym jest życie, świat i wogóle cokolwiek 

aż do momentu, gdy urodzi mu się 
dziecko a on obdarzy je miłością. 

Wtedy cały wszechświat zmienia się 
i nigdy już nie będzie taki, 

jaki wydawał się być do tej pory. 
Lafcadio Heam

Bóg telefonuje także do tych, którzy go 
nie słuchają, albo udają że Go nie słyszą.

Pan Bóg chce rozmawiać także z tobą 
Lubi spotykać się z tobą w modlitwie.
Czy umiesz telefonować do Boga, 
chociaż Go nie widzisz, ani nie słyszysz? 
On jest zawsze przy tobie i mówi w twojej 
duszy.
Czy potrafisz zdobyć się codziennie 
na pięć minut rozmowy z Bogiem 
i na częste telefonowanie do Niego w 
ciągu dnia?
Czy potrafisz powiedzieć poważnie i 
radośnie:
"Halo, Panie Boże! To ja.. Czy o mnie 
pamiętasz?
Wtedy Bóg przemówi w twojej duszy 
i napełni twoje serce radością 
którą obiecał ci Pan Jezus.

Wydawnictwo Salezjańskie 1992 r

HALO, BOŻE! to ja - Rozmowy dziecka z Bogiem
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